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Szhłi iiiialMi lolskoifcb i  im e .
Szkoła inwalidów wojennych w Krakowie stara 

się gorliwie o podniesienie przemysła polskiego, 
przed Którym dzisiaj otwierają się szerokie pula 
działania. W re tam gorączkowa i zabiegli-ja praca, 
która nie ostając ini na chwilę stara się o przy­
sposobienie społeczeństwo fachowych i dobrze w y­
szkolonych pracowników. Szczególnie rozwija się 
przyspieszone życie na korsie kroją szewskiego, 
która dokłada wszelkie starania, aby podn.eść prze­
mysł szewski. W  ten sposób k iżdy spieszy o ile 
może i ile sił starczy do wspólnej pracy dla Oj­
czyzny, dla której w obecnej dobie podniesienie 
l.rzemysło jest zadaniem szczególnej wagi i szcze­
gólnych starań powinno wymagać wobec tego, że 
tylko przemysłem możemy silnie stanąć.

W kąpielach francuskich.
W szystkie morskie kąpiele francuskie w  czasie 

skwarnych letnich miesięcy tętnią gorącem i ner- 
wo em życiem licznie tam bawiących wycieczkowców 
i letników. W ojna ta jaż zapełni uniknęła, powiew 
morskiego wiatru starł z twarzy wszelką tr stę 
i przygnębienie, każdą myśl o przykrem i trucnem 
dniu jutrzejszym. W śród zgromadzonych tam rodzin, 
wśród rozbawionych dzieci nigdy nie było większej 
radości i beztroski; wybrzeże „kupią cały świat 
pragnący nie tylko zdrowia ale i śmiechu. Zdaje 
się, że ze spieczonych słońcem braków miejskich 
wszystko się tutaj przeniosło, cała radość właśnie 
tutaj odpłynęła. 7kOiO rozciąga się daleka równina 
wodna, która jedwabnym i powolnym ruchem apaja 
człowieka. Życie tu różnobarwne i różnorodne. Oto 
aparaty kinematograficzne ustawiono, aby zdjąć lekko 
kalające nurty morskie; tam gromadka dzieci z krzy­
kiem rzucił się w  wodę, gdzieindziej oczy space­
rowiczów ściąga królowa sali muzycznej, przecha­
dzając;: się po ostrych cyplach nadbrzeżnych skał, 
a wszystkiemu towarzyszy łagodny i zestrojony 
szmer fali, która rozlewa się po brzegu, od czasa 
do czasu rozpryśnie się w bi. łą, iskrzącą się pianę, 
oplata ramionami wystające i g l i n  skał, drga w pro­
mieniach słonecznych. Zycie pali się i szumi jak 
szampańskie wino, na h fedej drodze i w każdym 
promyku, wkoło rozlec jącego sin światła.

Morgantliau * e  Lwowie.
Po pobycie w  Krakowie p. Morgenthau przybył 

do Lwowa z całym swoim sztabem, by zbadać sto­
sunki w tem mieście. Po przybycia do Lwowa zło­
żył ambasador amerykański w izyty wszystkim przed­

stawicielom władz cywilnych i wojskowych. Równo­
cześnie amerykańska komisya dla zbadania sprawy 
żydowskiej w  Polsce, dla której przeznaczono jako 
miejsce urzędowania w  magistracie biaro - ^ p r e ­
zydenta Schleichera, przyjmowała zaproszone dole­
ga cye. I  tak przyjęto: Przełożeń^two zboru izrae- 
lickiego z drem Diamandem, dr. Parnesa z ratun­
kowym żydowskim komitetem, dyr. Feldsteina i de- 
legacyę żydowskiego kupiectwa która profesorowi 
Johnsonowi i generałowi Jadwinowi podała warunki,

od których zależnym jest rozwój kupiectwa ży­
dowskiego .

Przyjął także p. Morgenthau prezydyt m miasta 
Lwowa, w którego imienia mówił prezydent Neu- 
mann, wyrażając radość z powoda przybycia komisyi, 
bo sama przekona się o prawdziwym stanie nie­

jednej spraw] przedstawionej w fałszywem świetle 
przez : eprzyjazną nam prasę zagraniczną, a s z c z j -  
gólnie syonistyczną w naszym kraju. Zjawiła się 
także a p. Morgenthaua „Egzekutywa syońska* 
z drem Zipperem na czele.

Zdaje się, że „sędzia" Mcrgethau po zbadania 
stosnnków żydowskich w  naszym krają, nabrał 
innego przekonania o pożycia naszem z żydi ni 
i rzekomych pogromach, o których syonistyczną 
czereda trąbiła w  prasie zagranicznej.
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